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Zawody wywołały duże
zainteresowanie widzów
niezależnie od wieku, były
nawet bardziej przyciągające
niż interesujący mecz piłki
nożnej. Starcia pieszych
rycerzy odbywały się przy
rytmicznych dźwiękach
werbli i gorących okrzykach
setek kibiców. Wszystko od-
bywało się wedle ustalonych
zasad, ilość trafień notowali
specjalnie wyznaczeni sęd-
ziowie. Odznaki pamiąt-
kowe wręczał zwycięzcom
wicemer Kaliningradu Bi-
denko. W przerwach
pomiędzy kolejnymi elimi-
nacjami walk rycerskich
brzmiała stylizowana muzy-
ka średniowieczna z epoki

baroku w wykonaniu kaliningradzkich
zespołów „Renesans” i „Miniatura”.

Po godzinie 22 zaczęły się
pokazy rycerskich walk drużynowych ze
zdobywaniem prowizorycznej twierdzy.
Przy świetle palących się pochodni
wyglądało to bardzo widowiskowo.
Ostatecznie owa twierdza została zdo-
byta i doszczętnie spalona.

Ale na widzów czekały nie
mniej interesujące wrażenia – na boisko
wyszła cyrkowa grupa „Salamandra” z
Bartoszyc (Polska), która zademonst-
rowała obecnym wysoki kunszt żong-
lowania gorącymi pochodniami.

Widowisko zostało zakończone
(bo nie ma w Kaliningradzie prawdzi-
wego święta bez fajerwerku) wspaniałym

pokazem ogni sztucznych.

Zaś następnego dnia, 3 lipca
nastąpił  ciąg dalszy uroczystości
jubileuszowych.
                                    Wasilij Wasiliew
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